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DzWotty tuteyśzey stolicy ogłosiły ittłiefcd 
J w . Antoniego Bućhowieckiejgo FodWoiewody 
Wileń.- orderu S. Stanisława Kawalera; mąż teń

Eełen cnot Chrżeściań.- i Obywatelskich, po kił- 
o-dnioWey chorobie Zakończył bieg sW ego ży* 

cia w Ru tetaźn.-igog. d. 30. Junii w Dobrach 
sjrta Starszego ŁaWkiefsa zwanych w Guber: Rut­
land*: leżącyfch, ży ł  łat 79. dni 17, zgoń ie g e  
■pokoyny i  prawdziwą pobożnością i rzadką 
determinacją zaświadczył o tym cnotliwym źy- 
ciłi, jakie go na Usługach oyczyzny nie prze* 
•tannych miłym czyniło W obywatelstwie; po­
chowany został w iłłukgzcie w grobie donru 
W W i  Zyfcerkow d. 4. luiij.

ż  Petersburga P'S. 7 . Lipca.

Stanu HonsyHarz PopoW, Kolleski Kónsy- 
liarz Wołsdymit-ow uwalniają się od obowiązku 
* pemyą całey gaży V nadgredę go. letniej- 
•łużby. Po oddaleniu się ha cza? długi Tayne- 
feo Konsyiiarża Graffa Manteufel, Kuratoriih 
Um wersytu Kazańskiego naznaczony Wice Pre­
zydent Akademii nauk Aktualny stanu Konsj* 
liat-z Rumowski 2 jgaią  k- tysięcy rubli; w nad-' 
Rrodę zas go letnich zasług w Akademii, gaża 
Wice Prezydenta w pensyą dożywotnią iemu 
zamieniona .  J. J. Moś ć  potwierdziwszy U r z ą d z e ­
nia i fu nd usz e  na pożytekćdukaeyi uczynione 
przez KonsyJiarza stanu Demidowa, ozdobił je­
go orderem S, Włodzimierza 1. klafsy,

* Hamburga i 6. Lipca.
' '  . .  .■i'- ł  * -  v

,  Morticr doniośł arthii i?rirtcu21-.iey b kapi- 
hlacyi powtórney z Haonoweranami w nn&t.ę* 

Puiących słowach.- Generał en ćhef donosi Woy- 
ku śwciemu; że Hsńnowerańie przeż Anglików 
puązczeni kapitulowali. Działa ich, broń, ko­
le,. ąnimumcya, namioty, wozy, słowem w*zy- 

ykó sco mii-lii wydane będą armii Frańcuzkiey. 
jołnjerze E ektorscy jak wpjeńhi brance rożby- 
a się do dojh$w swoich, i nósijS mundur prze, 
aną. Halinowie ranie w każdźm żdarzeniii da- 

t ali do w od Wielkiej- odwagi i iiręztwa; pod- 
.?-9;s ostatńiejr woyny Zyskali szacnńek dieprzy- 
i|2|oł swoich. Krytyczne położenie w k órśih 

'aydowall s>ę tersZ, przymusiło ich do żłóże- 
btoni. kołnierz Republikantski poważać po- 

^̂ Udej, w tlicizezęścju iueprzyiacieia. Generał 
soh - Wszystkim, ażeby nie pozwalali
kl 1 *  żarto-.v oayrrtuieysiyęh i wyra.2Ów uażezy- 
h(l'Vy<5̂  w?g!ę-tem Hannoweranów którzy do 
h'nl'j Powr*ca*ą Officyerom Klektotsknft, gdy 
łi o a 1,1 Mo5i<‘ rozkażcie też sśitie oddawać
^ e 0ry WOy»ktiwe> Jakie Francuskim są właści*

Wier# '“*J,illłlłty 8 pomienioha 9. artykułów- ze-

- V

V#1 Atmia Hannowerska broń złożyWsży, i 
krtylleryą< razem wyda oręż wszelki Francu*
zom. '■;* ‘

i. Wyda nadto, wszystkie kohie; Gene­
rał en chef każe one przyiąć i opisać wyąna- 
cżonym Kommifsarzora.

3. Armia Hannowerska będzie rozwiązaną; 
iołnierze rozeydą się do oyczystych progów., na 
słowo utezciwe, i e  przeciwko Francyi i narodom 
sprzymierzonym nie powstaną, dopóki nie nastą­
pi zamiana Officyerów i geraeynów Elektorskich 
za równą liczbę Francuzów, którzy mogą być  
.uwięzieni przez Anglików podczas woyny teraz- 
hieyszey.

4. Kannowerscy Generałowie i Ołficyero- 
wie na słowo maią wolność mieszkać na k»ż- 
dćm rnieyscu, byleby nie oddalali się z krsiów 
lądowych; sżpadę, konie, sprzęty zachowaią vf

5 Jak nayrychley będzie zporządzony etat 
śrmii Hannowerskiey, i podany Generałowi e n  
hhef Mortief.

ó. Żołdierze Kannowerscy gdy przyidą do 
domów sworch, mundur woyskowy nosić przeata*

7- Zotnierzom do domu powracaiącym 
w drodze .dana będzie żywność; Wódz Francus­
ki rozkaże dac furaż dla Officyerskich koni.

g. Artykuły 16. r 17. ugody podpisanej 
Śf Suhlirgen są ponowione. *

9. Woyska Francuzkie niemieszkaiąc obey* 
tną X ięitw o L,avenburgskie. ban g, Lipca.

Tym sposobem roztrżygniony Został los 
\ Elektoratu HamiOwerskiego, a RPta Francuzka 

trzymać będzie kray ludny, obszerny, dość bo­
gaty, który w traktatach przyszłych o pokój  
zapewne posłuży na zamianę osad, iakie W* 
Brytańnia zdobyć może na nieprzyjacielu pod­
czas w<yuy. Konsul to już ma w zysku, że  
kilkadziesiąt tysięcy żołnierza swoiego utrzyA 
ińuie cudzym nakładem. Wszystko, według zda­
nia polityków, sprawił upor Londyńskich i Han* 
noWershich Ministrów; mogli zapobiedż naiazdo- 
wi szukaiąc- protekcy.i i pośrednictwa W Ber­
linie; szukali po innjch stronach, oświadczając 
w notach urzędównie podanych, źe z Dworem  
Frus.kiiu doczynienia mieć nie cheą, znaiąc spo* 
Śnb myślenia onego. Noty kommunikówane b y ł j V 
Ministrom Berlińłkim; gdy nakoniec Anglicy  
stukali, pośrednictwa Monarchy Pruskiego, teń  
posłowi Angielskierrtłi Zamiast żądaney odpowie­
dzi ukazał owe noty, a Elektorat beż ratunku 
podbitym Został. Biega tu pogłoska, że nowy  
proiekt podano 4 ° ugody Mocarstwom woiuią- 
cym Wyspa Mslta ma bydź zaięta żołnierzem'  
■postrorirtym, któremu Francya i Anglia żołd  
zapłacą prżez lat 10; Lampedusa dostahie się Bry- 
tańuii'•W; po upłyliiońych tó latach Malta po­
wróci pod panowanie Zakonu Kawalerskiego, i  
Załogę Ńeapolitaiiską przyimie.• ' w* .i- P "

ńról SżWedzki dla poratowania zdrowia 
bsłsbionego jąa przedsięwziąć daleką do wód 

^podróż; iu^ wyznaczył Regencyą, która yr ni*-



b y t n o ś c i  l e g o  i n t e r e f s a  w a ż n i e y s z e  s p r a w o w a ć  
b e d z i e -  w c h o d z ą  d o  n i e y  M a r s z a ł e k  G r a f  h  e r s e n ,  
G a w e r n e r  K r ó l e w i c z a  B a r o n  R a m e l ,  P r e z y d e n t  
Ł . m c e l l a r y i  E h r e n h e i t n .  A n g l i c y  p o  z a m k n i ę c i u  r z e k  
E l b y  i W e s e r  n i e  m o g ą c  u t r z y m y w a ć  k o m m u n  - 
Ł a c y i  h a n d l o w y c h  n a  p o ł n o c y  d a w m e y s z ą  d r o g ą ,  
z w r ó c i l i  sic d o  G o t h e m b u r g a ;  z a m y s l a i ą  n a w e t  
p o d c z a s  p o k o i u  z  S u n d e r l a n d  w s z y s t k o  p r z e s y ­
ł a ć  d o  t e g o  p o r t u ,  k t ó r e g o  w e y s c i e  z a w s z e  o d  
l o d ó w  i e s t  w o l n e .  W i a d o m o ,  l a k  ° s t r o , P os  
p o w i l i  M i n i s t r o w i e  L o n d y ń s c y  z  S z w e d z k i e m i  
ż e g l a r z a m i ,  p r z e c i w k o  p r a w i d ł o m  n e u t r a l n o ś c i ,  
d z i ś  p r z y z w o l e n i a  D w o r u  S t o e k h o l m s k i e g o  p o -  
t r ź e b u i a  N a u k a  d l a  m o ż n i e y s z y c h ,  a ż e b y  s a- 
b e m i  n i e  p o g a r d z a l i  J e ż e i i  u t r z y m a  s i ę  p r ^ t ,  
S / w e c v a  w i e l e  z y s k a ć  m o ż e ,  H a m b u r g  ,
p r z e p r a w a  z  S u n d e r e d  d o  G o t h e m b u r g a  m e  p o ­
t r z e b n i e  n a d  4 3 .  g o d z i n ;  z t ą d  d r o g a  d o C o p p e n -  5  S t o c k h o i m u ,  i i n n y c h  p ó ł n o c n y c h  m i a s t  
k r ó t s z a  n i ż e l i  p r z e z  C u x h a v e n  N i g d y  p r z e z  
Z u n d  t a k  w i e l e  o k r ę t o w  A n g i e l s k i c h  m e  s z ł o  i ak

K r ó l o w i e *
PU D u ń s k i e g o  w k r ó t c e  p o w r o c i  d o  C o p p e n b a  
e i- r e g i m e n t  a  r u s z o n e  z  S e i a n d y i ,  h  ł o n u ,  J u t -  
l a ń d y t  d o  S l e ś w i e k n  i H o l s z t y n u  o d e s z ł y  n a  s t a -  

. n o w l s k a ,  d e z e r t e r ó w  F r a n c n z k i c h  w y d a w a ć  p i z y -  

r z e e z o n o .

I l a n n a w e r s k i e  w o y s k a  p o  w i ę k s z ę y  c z ę ś c i  
inż s a  r o z b r o j o n e  i r o z w i ą z a n e ,  z o s t a ł y  l e s z c z e  
n i e t k  u ę t e  r e g i m e n t a  m e k ; o r e ,  n a y b a r d z i e y  g w a r -
j , . j  • i t  w  k i l k u  d n i a c h  r o z e y d ą  s i ę  d;o d o m o w .  
C , e ś ć  a r m i i  F r a n c u z k i e y  M o r t i e r  m a  o d e s ł a ć  d o  
S a t ! w ó w ,  g d z i e  p o t r z e b y  b y ć  m o ż e  d o  w i e l -  
k i e y  w y p r a w y -  S t r a ż  h o n o r o w ą  d la  s i e b i e  z e  
i ' O  l u d z i  w y b r a n y c h  z b i e r a ć  k a z a ł  G e n e r a ł  e o  
chef z n a i ą c y m  s i ę  l e ś n i c z y m  z a l e c i ł  w y e m a c  
r f e h v ’ i i n n e  d r z e w o  z d a t n e  d o  b u d o w l i  o k r ę ­
tów y  w  l a s a c h  E ! e k t o r s k * c h ,  k t ó r e  d o t ą d  n a y -  
p i l n i e y  s t r z e ż o n o  w  c a ł o ś c i ; w s z y s t k o  . P r z e ®*aG 
t r z e b i  d o  H o l l a n d y i  i F r a n - y i .  P o d a t k i  n i e k t ó ­
r e  m i ę d z y  i n n e m i  o d  k a p i t a ł ó w  , n u c ą  b y c  p o d ­
w y ż s z o n e  n a  u t r z y m - n i e  a r m i i  b  r a n c u z k i e y .  
T ? I k w i z v r v e  i u ż  p o c z ą t e k  w z i ę ł y  w k r a i u  p o d ­
b i t y m  • k a z a n o  w  n a y k r ó t s z y m  c z a s i e  d o s t a r c z a ć
S i l  ż o ł n i e r z y  b i e l i z n ę  , o b u w i e  , s u k n o  e c e t .

B a t a w s k i c h ;  l e c z , i  F r a n c u z c y  k o r s a r z e  n a p r z y -  
k r z a i ą  s i ę  k u p c o m  n a s z y m ;  if d e n  z n ' c h  5  o-  
l i r ę t ó w  Z a c h o d n i o  I n d y j s k i c h  d o  p o r t u  h  s z -  
p a ń s k i e g o  z a p r o w a d z i ł  —  P r z y g o t o w a n i a  d o  o -  
b r o n y  w i e l k i e  c z y n i e m y ,  A d n u r a l i c y a  m o r s k i m  
O f f i c y e r o m  k a z a ł a  , ż e b y  s i ę  n i e  o d d a l a l i  o d  p o r -  
t o w .  P r z y m u s z o n y  w e r b u n e k  d o t ą d  b y ł  u ż y ­
w a n y  t y l k o  w z g l ę d e m  m a y t k ć u ,  ; d z , ś  s ł u ż y  n a  
d o p e ł n i e n i e  i p o w i ę k s z e n i e  a r m i i  ; w i a d o m o  k a ­
ż d e m u  i a k i  w s t r ę t  m a i ą  A n g l i c y  k u  s ł u ż b i e  . ą-  
d o w e y .  W  P a r l a m e n c i e  c z ę s t o  i e s t  w z m i a n k a  o  
l ą d o w a n i u  n i e p r z y i a c i o ł .  Z a s t a n o w i ł  n i e d a w n o  
u w a ^ ę  i z b y  n i ż s z e y  P ó ł k o w n i k  C r a w ł u r d ,  o s t r z e ­
g a j ą c ;  ż e  M i u i ś t r o w i o p o m y l i i i  s i ę  n i e s k o ń c z e n i e ,  
g d y  H o i i a n d y ą  w  m o c y  F r a n c u z k i e y  z o s t a w i l i .  
Z n a m  d o b r z e  , m ó w i ł , t e n  n a r ó d  ; n i e p r z y i a c i e i  
t u  z n a y d z i e  s t a l  k i  p o l r z t  b n e  d o  p r z e w i e z i e n i a  
i o o  t y s i ę c y  z h r e y n o g o  l u d u .  H a t a w s c y  m a y t k o -  
w i e  s ą  d o s k o n a l i  w  s w o i e . m  r z e m n ś l e ;  z n a i ą  
b r z e g i  n a s z e  , p o r t y ,  m i e l i z n y  , p r z y s t a n i e  , i ak  
n a y l e p s i  s t e r n i c y  A n g i e l s c y .  M i l i e y e  n a s z e  , 1 
t e  k t ó r e ś m y  cłzis z a c i a g i ć  k a z a l i  , p i e i z c h i i ą  za-  
p e w n e  na  p i e r w s z y  w y s t r z a ł  z a r m a t y  ; w o y s k  
r e g u l a r n y c h  i ak  n a y w i ę c e y  p o t r z e b a ,  p o s p o l i t e  
r u i z e n i c  k r a i u  n i e  z a s ł o n i  , a n i  w s t r z y m a  s t u  
t y s i ę c y  F r a n c u z ó w  g d y  w y l ą d u i ą .  W s p o m i . i y -  
c i e  w y p r a w ę  G w i i e l m a  X i ą ż ę c i a  N  r m m d y i ,  
G w i l e l m a  X  ą ż ę c i a  d ’ O r a n g e  , i t y l e  i n n y c h  
k t ó r e  p o s t a ć  n a r o d u  n a s z e g o  t v l e k r  c  
z m i e n i ł y  ; d a y e i e  O y c z y z n i e  w s z y s t k o  g d y  l e ­
s z c z e  r a t o w a n ą  b y ć  m o z e .

z  Londyna Lipca.

P a p i e r y  5 .  p r o c e n t o w e  z p a d ł y  w  t y c h  
d n i a c h  d o  5 0  o d  s t a  , d z . s  p o d n i o s ł y  s i ę  c o k o  - 
w i e k  s p r a w i ł a  t o  p o g ł o s k a  , z e  o d  p o ś r e d n i -  
p 7 v cl i  M o c a r s t w  p o d a n e  s ą  n o w e  w a r u n k i  u „  
d  fi w e  —- W i e l e  s f a t k ó w  n a s z y c h  p r z y t r z y m a l i  
F r a n c u z i  w  M a r t i n i c e  , G u a d a l u p i e  , S .  D o r n i ą  
e o  na k o ń c u  k w i e t n i a  o d e b r a w s z y  w i a d o m o ś ć  
!  z a r z ę t e y  w o y n i e .  S t a n  o s t a t m e y  o s a d y  i e s t  
u l t o w l i . i a  g o d n y .  M u r z y n i ,  w e d ł u g  m o r s k i c h  
p o w i e ś c i  , w  M a i u  m i e l i  r o z p r a w ę  s z o z ę s h w ą  , 
w  k t ó r e y  c u d z o z i e m s k i e  w o y s k a  n a y w l J c e y  
s z k o d o w a ł y .  R o c h a m b e a u  c h o c i a ż  o d e b r a ł  n a  
w i o s n ę  b l f z k o  1 0  t y s i ę c y  p o . i r t o w e j j  ż o ł n i e ­
r z a  d l a  m n ó s t w a  n i e p r z y i a c i o ł  n i g d z i e  p o .  t ę  
p o w a ć  n i e  m o ż e  z a c z e p n i e .  M u r z y n i  w  g ó r a c h  
u k r y w a i ą  ż y w n o ś ć  1 a m m u m e y e  ; l u d  c z a r n y  
t ł u m e m  o p u s z c z a  d o m y  ł ą c z ą c  s i ę  z  b u n t o w n i ­
k a m i  O b i e t n i c o m  n i e  w i e r z ą ,  n t e  l ę k ą i ą  s i ę  p  -
Ł  “ « !  pod a ? t e ,  , w o ln o * . .
F r a n c u z k i e y  , o ś w i a d c z a i ą c  z e  p r z y s ł a n y  na  p o d
b i d e  "  s a d ?  ż o ł n i e r z  E u r o p e s k ,  z  e m i g r a n t ó w
s a m y c h ,  ł o t r ó w  i n i e p r z y i a c i o ł  O y c z y z n y  z k ł  
d a ć  się m u s i ,  k t ó r y c h  w y t ę p i a ć  o b o w i ą z k i e m  
i e s t  d o b r e g o  o b y w a t e l a .  C ó ż k o l w w k  n a s t ą p i  , 
t o  p e w n a ,  ż e  n a  d ł u g i e  c z a s y  o s a d a  z n i s z c z o n ą  
z o s t a n i e  p r z e z  m o r d e r s t w a  , p o ż o g ę ,  1 r a b u n e  . 
C h o r o b y  n i e  p a n u i ą  i ak  w  r o k u  p r z e s z ł y m ,
u s t a ł y  i e d n a k  z u p e ł n i e  ; u m i e r a j ą  leszcze Off i -
c v e r o w i e  i ż o ł n i e r z e  p o  k r o t k i e y  niemocy , o -  
b a w i a i ą  s i ę  F r a n c u z i  u p a ł ó w  w k r ó t c e  u a s t ę p u -  

i ą c y c h

I n n i  z d a n i a  b y l i  p r z e c i w n e g o .  W s p o m n i e ­
l i  f l o t t ę  F i l i p p a  2 n i e z w y c i ę ż o n ą ,  w y p r a i v y  J a ­
k u b a  2 1 i n n y c h  S t u a r t ó w  n i e  s k u t e c z n e ,  p a t r y -  
o t y z m  l u d u ,  ni  r n a w i ś ć  p o w s z e c h n ą  k u  F r a n c u ­
z o m  , f l o t t y  o g r e i n - i e  , w y s o k o ś ć  b r z e g ó w  n a­
s z y c h ,  t r u d n o ś ć  l ą d o w a n i a  ; n a i e c h a n i e  M a l t y  , 
E g i p t u  , I r l a n d y i  p o d c z a s  o s t a t r n e y  w o y n y  , 
z k ą d  i e d n a k  u s t ą p i ć  b y ł o  p o t r z e b a .  Z n a l a z ł  s i ę  
n a w e t  z  r e p r e z e n t a n t ó w  i e d e n  ,  k t ó r y  g ł o ś n e  o -  
ś w i a d c z y ł  ż y c z e n i e  , a ż e b y  F r a n c u z i  z a m y s ł  
s w ó y  p r z y w i e d l i  d o  s l p t k u .  N i c  l ę k a m  s i ę  K o n ­
s u l a ' , za  c ó ł a ł j  m e c h  l ą d u i e  , a z u c h w a l s t w a  d r o -  
20 p r z y p ł a c i  w s z y  , potno żałować b ę d z i e .  Są 
l u d z i e  r y c e r s c y  w  .ą K r ó l e s t w a c h , k t ó . z y  m -  
p r z y i a c i e l a  p o g r ą ż y ć  w  m o r s k i c h  p r z e p a ś c i a c h  
p o t r a t i a  1 z w a l c z y ć  n a  l ą d z i e .  M o w i o n o  w i e ­
l e  © o f i a r o w a n e m  d o  z g o d y  p o ś r e d n i c t w i e .  ^  _e 
m a m  n a d z i e i  s k u t k u  Z t ą d  p o m y ś l n e g o .  A m b i t ­
n y  i m ś c i w y  K o n s u l  n i e  w p r z ó d  p o k o y  p r z y i -  
m i e  a ż  s i ę  p r z e k o n a  d o ś w i a d c z e n i e m  m e s z c / ę -  
ś l i w e m  , ż e  n i e p o d o b n o  w  A n g l i ą  l ą d o w a ć  ; J 
n a r ó d  n a  w s z y s t k o  o d w a ż n y  p o d b i ć ,  i ak  u c z y n  i  
z  n i e k t ó i e m i  na  l ą d z i e .  N i e  t r w ó ż m y -  w i ę c  na  
p r ó ż n o  l u d u ;  k o c h a  O y c z y z n ę  , b r o n i e  l e v  g  
f  t_ . „ „ J z i P  n n v i F i p t n v  h u r z e *t o w y ,  n i e c h  t y l k o  z n a y d z i e  u m i e i ę t n y c h  p  
w o d m k ó w ,  a  B r y t a u n i a  W .  n i e p o d l e g ł ą  ó y c  n i e  
p r z e s t a n i e .  „  M o w ę  N a u g h t o n a  p r z y l ę ł y  w . z y  
s t k i e  p a r t y e  P a r l a m e n t o w e  z n a y z y w s z y m  

s k i e m .

Od g r a n ic  Wołoskich 1 . Lipca.

*». t e y .  p u i u u i i i u  wf 1 . c

Zabieramy reiele .«*« M . Francerkicb i dl. Udu , u . te,, dtref. « .p » W .  P.* ,

A r m i a  F r a n c u z k a  i W ł o s k a  n a  3  d z i e ł i  s i ę  
d y w i z y e ;  p i e r w s z a  p o d  s p r a w ą  G e n e r a ł a  U  
w  N e a p o l i t a ń s k i e m  K r ó l e s t w i e  ma h y c  w k r ó t c e  
p o m n o ż o n a  d o  5 0  t y s . ę  VJ i ^ k o ż  c i ą g n ą J o  ‘ /  
p ó ł  b r y g a d y  W ł o s k i e  i h r a n c u z k i e ;  n a w e t J - R ^  
r o m  d o  p o d r o ż y  m i e c  s i ę  k a z a n o  i  t> V 
G e n e r a ł e m  M u r a t  5 0  t y s i ę c y  w y . l o s z ą  .a . 
p u i e  T o s k a n i ą  , L i g u r y ą  , H P l ę  
c i a  n a o s t a t e k  p o d  G e n e r a ł e m  ^ J ^ n i e '
P i e m o n t .  ; t e y  s i ł a  j n e w i a d o m a  —  \ '  l v iea> n  
2 6  C z e r w c a  o d p r a w i ł o  s i ę  ś w i ę t o  n a r o d o w e -  
r a n a  W i c e - P r e z y d e n t  M e l z i  b y ł ^  w  “ a t e d r a l . ^  
k o ś c i e l e  z e  w s z y s t k i e i n i  u r z ę d n i K a n u  1 G -  
ł a m i ,  p r z y  w o y s k o w e y  p a r a d z i e .  f °  ,'r g d a ­
d o  P a ł a c u  k a z a ł  l o s e m  c i ą g n ą c  p o s a g i ,  k t ° r  
i e  R P t a  ąio p a n i e n k o m  u b o g i m . f ;0r k o m  
r z ó w  W ł o s k i c h ,  p o l f g ł y c h  w  o b r o n i e  p  P' 
t e y .  P o  p o ł u d n i u  o t w o r z o n o  o g r o d y  P u^ ’C. e 
d l i  l u d u  . n a  t e n  d z i e ń  w s p a n i a l e  p r z y s c h ł o



posągami ; wszędy jaśniały o ł ta rze  obywatr  lskie> 
b t ; my t rvunifcne  , mauzolea ,  jria i t d n t y  bt  mie 
bogini  mądrosei  i zw ycię tw a  pisłała limie' Kon­
sula Buonapar te ; na drugiey  R P t a  Włoska  i 
Fr ancuzka  rękę sobie podawały na znak w i e c z ­
nego przymierza .  Jlluminacyi wie czo rn ey  , 10- 
ż n y c h  igrzysk , g o n i t w y  k< r n e y  i p ie -z iy  opi ­
sywać nie będziemy ; zwyci ęzcom w nadgrcdę 
rozdawano wieńce.  Po  w szys tk ich  teatra<h l i d  
z r a d r ś i ą  sly zsł «pi« wane pochw ały  zależycie-  
1p. i Pr ez y d en ta  R P t e y  oświadczając głogne ż y ­
czenia  iemu-

Armia Włos ka  d op e ł n ia  się p i ln ie  lu d em  
powozec tez iM m. w  d r i a  łi kilku r?e< z będz ie  
b z u  dokoń cz ona  — S h  cha ć  iż Ang l i cy  ; o r t  
IMessinski  opanowali  —  P o  wielu  p o n ę t  h  W ł o ­
ski 1. u . b r  :aó kazano c k i ę t s  i a  j o s k r i n i c i r e  
ło  i . y k ó w  A fr y k ań s k ic h  ; ż o ł n ie r z e  są rozs ta wie -  
ni  dl s t i aży n a d b r z t ż ć w  , kędy  l ądowa nie  u s t  
n a v ł  i w ieysze .  A g e r c z y k c j u  p r z y w o d z i  R e r e -  
g«t G e n u e ń c z y k  z r a i ą e y  doskonale morza  p r z y ­
l e g łe  i o j  u cg] — G e n e r a ł  S ( y r  pośpie -za iąc  
do  N e a p o lu  d - 2  s t ano ł  w R z y m i e ,  i z K ntd y-  
n a ł m  Gonsa ly i  d łu g ą  m at  rozmow ę. Ż o ł n i e r z  
F ra i  cu zk i  w c ią g n i e n i u  p r z e z  k y k< śc i - l i  y  
z a c h o w a ł  kart  oso p r z y z w o i t ą  ,• iak zalecił K o n ­
sul  p r ze z  csc b i  w  zy w zg l ąd  d a Or  ca S. A r» 
mirsił  N e ' s e n  p r z y b y w s z y  na mc rze  śi< dzi< n ne 
og łos ić  kazał . że w s z y s t k i e  okręt  a . iakiegt  i- 
hol wiek n a r od u  p ł y n ą c e  z p o r t ó w  F i a i  c i  zk cR 
zab ie rać  bę dz ie -— I w a  bataliony w o j s k  L gu-  
r v i  kich r u s z y ły  do  Ne a p o lu .  D o t ą d  n i są o- 
g loszo i . e  s z c z e g u ł y  w k r o c z e n ia  F r a n c u z ó w  do 
A b r u z z o .

W  Corfon  Minis te r  Rossyiski  pisał do S e ­
na tu  R P t e y  w ysp  p, radząc załozeme szkol po­
r z ą d n y c h  w k r a i u .  W s t y d  iest  , p ow ia da ,  \ o- 
touikom u c z o n y c h  G rekó w  ż yć  v g t u b e y  nie- 
wiadoniości  ; do którey przywio dła  ich po l i ty ­
ka Senatu Weneckiego.  Gd/.ic-ż z n y d z i e c i e  mę­
żów zdatnych  do p u b l i c z n e y  p o d i  gi l ie n aiaq 
oświecenia w domu ? Upad o ł ez pow rotu dz i ­
kich wieków zdanie '■ ze w te ru  zas narody są 
p o s ł u s z n e ,  rządcom p o w o l n e ,  i sp< ki yr e. g d y  
lud iest nieoświecony.  K żcie u ' . j c  ę z y l e w  
Greck iego  ,• łacińskiego , W.oskiego  F r a r r u z -  
kiego , matematy ki, fizyki ,  w y m 1 w y,  t r e f :  Mia­
no wi c i e  zaś Greckiego  języka  i mice |n< śe wam 
po t r zebna .  W o ł a ó to do was ziemie i a kt< i< y  
mi e sz kac ie ,  k óićm oddychacie pow ie t r ze  , po- 
P ’o łv  p r z o d k ó w ,  chwała nas tępnych  pi ki U ń. 
W s t y d  G ręczy nom mówić i ę z i k u m  v f r ■ w d z ’e 
Gre ck im ,  lecz zep u tym i niez rozum anj m. Mó­
wcie iak mówili  Homer,  Demosten;  P rd a r  , A- 
e reon.  Daley Graf  Mocenigo wylicża pi  Żyt- 
ki i ęzyków Łac ińsk iego ,  W ło sk ie go , /  Frant  u?- 
kiego. Senat  roz trząi  now szy  doyrzale podany  
p r -de kt  , p r zy i o ł  i poch wa l i ł ;  zalecono rządcom 
wv sp  7 wszystko  zgotować  co pot rzeba  do 
Szkół  założenia. S ą  w kraiu l iczne klasztory. S e ­
nat po ś c b ł  m. examinie postanowi,  czyli możno 
edukacyą  po wie rz yć  zakonnikom; nbotiż,  l e p i i y  
będzie znieść klasztory , a fundusze oddać  ca 
edukacyą-

x H agi X2. Lipca.

Eskadra Batawska pod  sprawą Admirała 
Hart s ink  z Fe r ro l u  wyszła do Indy  i rvsc h o dm ey; 
po pr zedni k  de W i n t e r  do Paryża  lądem p o w ró ­
c i ł  zkąd wkrótce  t u  iest  spodziewał y. P r z y t o ­
mność tego  męża  bardzo nam iest  pot rzebna  
mianowicie w okolicznościach dz is ieyszych ,  gdy 
p rz e z  Konsula powołani  jesteśmy do wielkiey 
w y p ra w y  przec iw An g l ik om .— D o C a d i x  z Li- 
mv  p r z y b y ł  ok rę t ,  na k tórym  iest  z piast rów 
milliony- — Kardynał  Caprara znaydu ie  się W 
Bruxel les ,  gdz ie  w k ró tc e  spodziewany KoiiauR

z  Paryża 8■ Lipca .

Trzy fregaty Angielskie przybyw szy pod

Cherburg  przerwać  usi łowały  ro b o tę  ok°*° na'- 
p rawy p o i t u  hie ustaiącą'  nawet  p ó d czaR w«yr>y. 
Jedna z nu l i  Mrtiirva od ąg armat upędzaiac 
się za statkami kwnnnie wozącemi ,  zł ).'zv ła się 
gtr b r z t g o w  i osiadła na piasku;  bronił  się j e ­
szcze Kapitan o sk ocz iny  on szalup Fra.  enz- 
k u h i  ' k c z  nakonie* flagę zpuścął; ł r ig a ie  n e  
wprz ód  podnieść tnuzi s 1 y ło  i do por t  u wj ' c wa-  
cRić ,  aż po wrzuceniu  do merza kilku aim t.
Al glil ów pol ig ło  W bu wie J 2 ,  ranior y b t r ,  

pozostało zdrowych  2 3 0 .  - Wszys tk ie  m - a

pi r t i  we R P t e y  uzbraia.ą  ig ro n .n ą  I h r l ę  (H r .  
sarz.ów, podczas  osta tn ie j  W o jn y  Boulogne 
wys ła ło na zdobyć?  154. SMtki. k tóre  Ar g . f  m 
Zabrały -Ot- ty li sza u n ik  wy nosił  n,, | i0- 
n 0W trankcw ; pi OcZ tt gn szkody r.ii j r zy iac j e ’o- 
WJ u c z j n j o m  w z c i s z c z o i j i h  i k i ę f a c h  r r  r;. 
mil i icncw.  Y tc iaz  a-n-atorov. ie są odziewMią t ;ę 
l i t  m n i t y s z t y  zdobyczy;  handtl  A g i l .  ki i f s t  
mezn.it  tn y ,  w rysiku, morza są ok ry le  statkami 
hi p icckuu  ij dośwlad czmi e  pauozj ło ,  7* ( • zy 
n wi kszey o-tr< żin-ści nie pojlobno f l^t t j  l i ­
czne zasłonić ud szkody.

Konsul d. z  w icchał do D u r ą u ^ r ą n p  po- 
ąiód n ie u s t a n n y c h  i k i z y k ó w  lucu wcs i ł*g o .  
wąt i ł  Maire P-rrimi ry ;  p rzy  r,< gżąc k 'ucz e  wvra-  
ził ,  ze w r. 1793 mechcj .d i. |i i dri ć K ażę-  
C1U d ’ >< rk, f l o r y  d c b j w  ł miasta n* 1 7. u 40, 
ty s i ę c y  Anglików, dopoki  p i z r z  G e n r - ł a  II. u- 
chard zuj einie p i rą żo nym  nie został. K- nsulo- 
wa dwóu^a dniami Uprzedziła m izenka; 1 a iey  
V ia/d u lu e  kwieciem u«łano. Kon tntndernią-  
cy Van Damme prezentował  pay wyższemu rzad y 
Officyeiow ąd o w y c h ,  Admirał Nu- ly mor-kich.  
P r z e z  dwa dni nas tępuią  e Konsul oglądał  tw i-r-  
dze,  por : ,  arsenały,  zbrojownie,  magazyny ; ka- 
Z  1 manewrować licznemu g-wnizonow 1; przypa-  
t ru ią c  się z naywiększein upodobaniem d6 . pół- 
b r v g  .dzie, w k tórey  s łużył  n iegdyś  La to ur  Dau- 
yergne p ie rw sz y  grenadyer R P t e y  Gdy był  
w po ic ie ,  korsarz icden wprr readz i ł  o k rę t  A n ­
gl ik-m zabrany na brz* gacii Szkoi-kich , maszta­
mi ładewny,  cRocisż w iele nieprzy 1 ŁiC ielśkioh L e ­
ga t  d rogę  iemu przec i ąć  usi łowało.

P r z y b y ł y  od Króla dwóch Sycyl i i  darowa­
ne Konsuiowi ,  i w Muzeum narodówem na w i ­
dok aą wys tawione  zabytki s tarodawnych G r e ­
ków 1 Rzymian,  znalezione w' mi stach od kil­
ku wieków ziemią okrytych,  H e r c u 'a ’n m ,  Pom- 
pt ia ,  Stabia.  7 i a y d u i ą  się w tey  liczbie księ­
gi zpnli ne ,  k óre uziwny przem^ sł r r zw i ia ć  i 
c zy tać  na uc zył ;  obrazy ,  po agi,  naczynia b ro n -  
zowe t gl iniane,  mozaika, U ' i y ,  b roń wielora­
ka, łaneużki z ło ie ,  pierś iei i i ,  z -u z.nice i inne 
ozdoby lukicłi daniy używały.  Ol-razy Apnlh-  
na, i Muz g. znaleziono w Pompeja r  1795; 
obraz M u z y  dz iewiątey z e p s u t y . — Kapitan bau- 
dm o d pr iw u ią cy  żeglugę ok< ło świa'a,  przysłał  
z Oceanu południowego zb ór wie ki rośbn,  kru­
szców,  ptaków,  zw ie rz ą t ,  ryb,  i owadów po 
wtększey części  nie znanych w Euro pi e ,  sam 
w roku nas tępuiącym zamyśla p.owrdoić do E u ­
ropy  z większym dostalkiemi •— Wrutka do An­
glii wyprawa  zawsze ipgt ta iemnirą;  ?o tylko 
wiemy, że w por tach robota idzie z pośpiechem, 
a woyska  lądowe zbliż ią się do brzegów Ocea­
nu.  Konsul z Bruxel les poiedz ie  ku R nowi;  
W St r asburgu  widz ieć  się będzie z Lanebmma- 
nem Szwayiarskim d ’ AftVy; ?tąH z r o w u  p r w i ó -  
ci do Relgjum; natenczas podobno ) r y dzie do 
skutku zamiar t r u d n y  j u iebązpiecze iu twa p e ­
łen,

Dalsze v ivagi nad deklarpcya Angielską,

Tegoż prawie czasu Naucza ją  Angl icy ,  
źe ob ow ią zki  wzaiemne między ,narodami nie w 
samych tylko zawieraią się t ral tatacl  ; ale szu- 
kać jch leszcze p o t r zeba  w  cgulnych  z w ią z ­
kach iakie zachodzić po wi nny miedzy wszyi t -  
kiemy Mocarstwami, N auka cale nowa i osobi.w*
)



aza; tym sposobem upadałyby wszelkie t rak ta ty ;  
bo' żaw sze można czynić przeciw nim odezwę 
do Ogólnych związków. Ż tą d  Wypada, że Mo­
narchowie ratyfikując zawarte urnowy i p r z y m i e ­
rz a , ’ Zostawiliby dla siebie moc i wolność zgwał­
cenia cnych, jeśli w czasie p ó ż n i e y r z y r h  upatrzą 
niedogodnbść, albo też osądzą żc nadgrodę nie 
dostateczną bm .yih»ti za uczynione ofiary.

Reszta pdzhiey.

Jerzy Żienkowicz Woyski Órszańsifi , dla 
własripgo swego bezpieczeństwa podaie do po- 
wszechuey wiadomości ,  rż mając tak w Impe­
rium Rósayiskim, w różnych Powiatach-, iako 
też  w Kordonie Pruskim, z  róericmi Obywate­
lami intetessa , a mianowicie summowne , ąże 
pierwszych dni Miesiąca Wais Koku iSąoego 
w ydał na Blankiecie Plpnipotencyą JPahU An- 
toniemii Żukowsaiemu , tir dotąd w Wilnie prże- 
hywaiąceirm , 'a nie wiedząc o Jakoby oh
sobie władzę na tymże blankiecie zapisał. Lecc 
gdy  tenże JP, Żukowski pokazfał się -bydż nifc 
tylno niedogodnym, aln owszem szkodliwym , 
a na to  zarektvirCfw*ney PlenipórtĆóyi ‘żłtożyć 
niechciai , zafym , iżby protestujący sięnie mógł 
*z kodować na swoich itneressach i *r?eczonemU 
JPanu Antoniem u' bukowskiemu niebyła dana 
wiara , takową wspomnioną Plenipotenćyą prZek 
jiinieysze ogłoszenie kassme zuikctfemhia j zfc- 
nieważną odtąd usyć jiizngię.

Maiąfek S tary Zdzifcółe ii/My, ż attyrlert- 
cyami w Pcie Prużań»kim, i6 u b ę m f i  Gtodzieffi: 
położony, dziedziczny }W. Kelicyaua G rabow ­
skiego -Marszałka , byłe-go JPruŻHtirkicgo , zostffł 
wyprzedanym uh Dziedzictwo WJ*P A ndrzejo­
w i Mikulskiemu PrezessoWi byłemu "Ziem: P ttu  
Słonim: ktoby ».»tym z Wierzycieli; lub maią- 
c y c h  pretengye łąkowe, do pomiecionego rtiaiąt- 
k u ,  w ciągu roku rfie stawał przed Aktami Ziem: 
B r zest kie mi w Brześciu; nabywca oświadcza, iż 
po wysziym Roku to jest do dnia ag. N. S. 
igcą .  żsdney prctensyi nie przyimie, i tym va- 
mym upad <ć mają, ialro za nie stawieniem się ż 
dowodami do micysca oznaczonego.

- B enedykt ' Rogalewicz i  Marciaitna Siostra," 
n iegdyś Pawła i Katarzyny Korcówny Czeshik: 
Smo^: Rogale w iczow Rotm: P t tu  Orsz: Dziecię 
uwiadaiąc o swym życiu  i znaydowaniu srć W 
G ubern i Minkkiey ad proesens'w w Strife ó mil 
7 od Miuska , upraszają oaypokorniey, aby każ­
d y ,  maiący in te re s ,  czy  to spadkowey na nich 
sukcesy i  ̂ ożyli iąftyfeh uk ład ó w , raczył tam 
się zgłosić pocztą  lub przez inną izką okazyą, ’ 
za co , p rócż  wdzięczności j z Wrót eacpensu'za- 
pewnisią.

Michał G rótkowski ródeht od łfręgierś&łey 
g ran icy1 zaślubiwszy w Listopadzie r. jgorz. tb  
w Wilnie Teklę z Nowickich PawłowtsKę wdo­
wę, w Miesiącp Kwietniu r rgo j.  zonę Jopusoił 
zabrawszy własne oney pieniądze. W zro itu  iest 
średniego, ch u d y ,  włos ęzarfty, ohó błękitne 
małe, prawe zawsze pesymrużone, płci czathia- 
wc-y; surdut ha nim wiśaiewy z; kołnierzem aJrfe- 
mitnym zielonym, kamizelka różowa kltoycjraW&. 
Jeśliby kto o ńim miał Wiadoinoąc, njecli raćzy 
oznayniić do opittzczoney żonie mie|zkaiżiC6y 
w doiuie Klukowskreb pod B. Janem.

- * J M.or<'*yfi*ki A r i s t a  w.- szfence tańfeów, ' 
przerezdzaiący nia honor uwjadomić Prześ: Pu­
bliczność, iż powodowany naturalną olięcia uks/.-,- 
tałcenia młodzieży w sztuce, która >:do uabż^ia * 
wdzięków, tak iest pf«ji oboicy potrzebną; pr*vd-' 
sięwz.ol zabawić tu  3. Miesiące, i ofiarować usługi '  
swe w nauczeniu tańu-ow nayhowszroh i ńaywte-' 
c t -  teraz po wszystkich stołecz- Miastach przez ’ 
Puiiitwo wysokiey dyitynkcyi iiz-,-w»nych. Osoby,  ' 
ktoreoy raczyły go Zaszczycić swą ufnością i chcfm5 
*y wydoskonalić się w tey sztuce, która rang^niiiiw
pzy pj«rw.2-Asn«.-Nauia^j dysłyiijjw?wa«cy v

dzieży trzyma, niech ra ć rą  adresować się do pó- 
mienionego A rtys ty  mieszkającego W Kamienicy 
Sańdeckiego pod Nrem rpo.

Magistrat miasta Grodna w sltutek tihaził 1Ć- 
G 0  I M p  ER AT Ó R S K I E Y MCI SAM UW ŁA D - 
N Ą C E G O  C A Ł Ą  ROSSYĄ, z rządu Guberfi: 
Litewsko-Grodz. w dniu 15 Junii N. pogi. w y ­
szły m, danego sobie, uczynił postanowienie w 
dqiu 20. Junii, p rz ez  które wzywa nie tylko Krę- 
dytorow, pretensorow, ale nawet dziedziców i 
Sulteefsorotk domu Kozif-towskich, którzy aby na 
dzień 24. 7bra stawali się i jaw iii się; niemiiiey, że 
dom tychże Kozierowskicb, iako opustoszały i 
oraz bardziey nic Die ulegaiący, p t?ez licyt«cy% 
publ‘icżną sprzedawany w terminach 21. Julii, 
śjo, Aug » j 21. 7bra będzie, do Gazety L i t t :  po­
dać dla wiadbmości przedsięwziął. Ru tgog JuŁ 
»H 22. dgia.

,C’" Dekretem Ziem: Wółkowyskim.w Ru ig d j .  
Msćfi Junii 2. dnia zapadłym z instancy i w ierzy­
cieli uznanjr iest konkurs dla Kredytorów dó 
M ąiątku Michała Tw#|zkiewieża Ścielących pre- 
tensyą, aby tędy  każdy maiąoy sWoią pretensyą 

^przed Sądem Ziem.- k ó łk o w i  ca kądeRcyi na- 
stępney S. Mich-alśkiey oną usprawiedliwił, a pie 
chęący popierać sWoiey w tym czasie pre tensyi 

'tym “samym W amifsyą że podda u wiadamia się.

- ;ć Au-' iŚ°3 'jti'Kii i.g Wżiemśtwie Sząwelskiru 
I e s t  oświadczonoc „  V- J p  Stefan Glendśki 
Pisarze w ici Skarbu Litt.- Starosta ReWełskł 
zaszczycony nłe kwestyonówauyni Dz.iedzict.wem 
Dóbr Raudani Paulinowa Prumiedz.owa, Pasz* 
kiszek w Powifecie Rosjehskim a Dóbr Gilnice 
p o  jezuitfech W Powićpie S law tl :  po łażonych; 
orai possesyą wedle dow śdu nabycia Starostw a 
Rewehkiego w Powiecie Rosieli; Sytuowanego, 
w .Ru: biegącym igoą knuar,- ig  Wvdanym> 
t rg o ś  Ru.- i Msca «  d iia w Sądzie G ił;  L itt: 
ago Departamentu przyznanym Dokumentem JO 
Xiću Jmśći Platonowi Zmbowowi wzmietiionę 
Dobra bez wyieriiku wiecznością Wyprzedał , 4 
długi własne tudzież Poprzedników swoich 
w Ogóle do 31,60b 'ozer:. ził.- Wynoązóęe, Dobra 
rzęciońe obcjązaiąu-K na ^aiwUi--podał,'"ftad-fctórfe 
ze nikt Więcey ani SunurióWnych, ani Dziedzl- 
fctwa t jęzących  się pretensyÓW nie ma tymżfe 
przedażnyin pismem swoim upewnił. JO Xżd 
Jmść 7-ubow Dóbr wyszczegulnionych N a b y ­
wca- chociaż ula rzetelnym zapewnieniom jtlr i- 
żdatbra swego, iednak chcąfcy ziednać od p u ­
bliczności zaufania tego approbatę, a przez to  za­
pew nić nie naruszoną dla siebie spokoyriość na 
skutek praw krajowych i Monarszych Ukazov/ 
nihieyszą U rzędow ą uCzynić nii zalecił publi- 
kaćyą, k tó rą  dla powszechnego zawiadomienia 
w Akta Powiatowe wpisuiąc, ońę-w Protókule 
własną podpiatiię ręką. Jóżeff Suszćżewiez 
Plenipotent. Takowe oświadczenie przez Gazet* 
ty  ogłaszasię.

J-f-M. UdarOWkć ta ć ż y ł  kosztownym piet-  
śdtehieni bry Panto wy m Doktora Lafontain w 
WarsZawie, źa ofiarowane dzieło iego; dziennik 
zdfowia; Łaskaweą>rzyięęie D,.zię.niyka szaczunek 

'Wielkiego daru powiększa nieskończenie kilka 
exemplarzy wspomnionego dziel# żuayduit się do 
przedanią, każdy zkłada się z tz, części.- ktoby 
sćbie życzy ł nabyć, ile aa mierhą c e n ę -  udać 
*i§ może do Jp . Woynicza pod n. i§7- lub 

soKilmkowićza , na ulicy zamkowey. Szacunek 
dziennika powszechności iest wiadomy j Autbr 
miął o,t celą nie. tylko nauczać zaofiowanla } na 
pi-awiania zdrowia, ale też  bawić GzytełuskuW.

;••• . w  teraź.iieyszym miesiącu Lipcu zaśiirna 
się ab0nnow}«nie gazety Kurvfer Litewski kwar­
talne dla mieszkających w Wilnie, półroczne dla 
odbieraiących pofcztą; wydaje | j ę  we śro() • s(}, 
botę po godzinie z południa jciey. Można takź* 
abęji&oWac- Wsfglkie Gazety «agrŁaiczD# W reż- 
By eh językach.


